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marek polskich 
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Zagranica miesiecznie 800 Mk 
Konto czekowe PKO Nr 140.256 
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Cena 


numeru 


Kraków, czwartek 8 grudnia 1921 


Socyalistycznej 
Wychodzi codziennie o godz. 6 rano z wyjątkiem dni poświątecznych 


Należytość pocztowa opłacona ryczałtem 
Rocznik XXX. 


Redakcya i Administracya: 
Kraków, Dunajewskiego 5. 
Telefon Redakcyi Nr. 396, 
Telefon Administracyi Nr. 310, 
Adres telegr.: Naprzód Kraków, 


Dział inseratowy: 
Grodzka 13, LL. p. Tel. 1354. 
Konto czekowe 140.002, 


Ceny ogłoszeń: Za miejsce wiere 

sza nonnareiem 30 Mk, w nade» 

sianem 75 Mk. Głosy publiczne po 
90 Mk za wiersz. 


(Do wielu dziwolągów, znamionujących 
życie Polski w pierwszym okresie budowa- 
nia państwa, należy także fakt, że marszał: 
kiem Sejmu jest p. Trąmpczyński. Sejm nie 
posiada większości prawicowej; okazało się 
to tylekroć w sposób niezbity; przy żadnem 
bowiem przesileniu rządowem nie udało się 
sklecić większości prawicowej i nigdy nie 
potrafiła skutkiem tego narodowa demokra 
cya narzucić Rzeczypospolitej swojego mi- 

nisterstwa, choć gorliwie o.to zabiegała. 
Mimoto przewodniczy Sejmowi przedstawi- 
cie! prawicy. 

Byłohy to małoznacznym szczegółem, gdy: 
by nie pewne okoliczności, które mu nadają 
wagę. Frzedewszystkiem w Polsce marsza- 
łek Sejmu jest czemś więcej niż przewodni- 
czący izby posłów w któremkolwiek innem 
państwie; albowiem niedowarzona tymczas 
sowa konstytucya polska nadała marszat- 
„kowi Sejmu funkcye, wychodzące poza za” 
kres przewodniczenia obradom,, mianowicie 
uposażyła go w należną głowie państwa 
funkcyę ogłaszania ustaw i dała mu ważną 
rolę przy tworzeniu gabinetu. Są to funkcye 
polityczne i diatego nie może być rzeczą o 
bojętną, kto je sprawuje: czy przedstawiciel 
większości, czy też mniejszości Sejmu. 


\ Przesilenie marszatkowskie 


Powtóre p. Trąmpczyński nie okazał się 
bezstronnym, objektywnym  przewo:lniczą- 
cym Sejmu. Partyjnik endecki wyłazi z nie- 
go, jak szydło z worka, przy każdcj Spogos 
bności. Nieraz nadużył on swego „stanowi- 
ska w celu intrygowania przeciwko rządo- 
wi, gdy rzad był centrowo:lewicowy lub 
centrowy, jakoteż przeciw Naczelnikowi 
panstwa. Wszyscy pamiętamy, jak go przy- 
gważdźano na kłamstwach i intrygach, 
szkodliwych wręcz dla państwa. 

Dawno zatem należało skończyć z tym a- 
normalnym stanem rzeczy, który zadługo 
Sejm cierpliwie znosił. Toteż obecne przes 
silenie marszałkowskie powitać należy jako 
krok naprzód do uzdrowienia atmosfery po- 
litycznej w Sejmie, 

P. Trąmpczyński ma ustąpić ze stanowi- 
ska marszałka. Większość Seimu niewątpli: 
wie przyjmie ten fakt z uczuciem ulgi Ja- 
ko kandydatów na jego następcę wymienia- 
ją posłów Baworowskiego, Skulskiego i mis 
nistra Stesłowicza, a więc przedstawicieli 
stronnictw środkowych. Którykolwiek z 
nich zostanie marszałkiem, — sam fakt po- 
zbygia się p. Trąmpczyńskiego ozwie się ra 
dosneinm echem u wszystkich stronnictw, 
nie zaprzedanych z duszą i ciałem reakcyi. 


Obniżenie poborów urzędniczych 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu*) 
Warszawa, 6 grudnia. 
« Jak się Wasz korespodent dowiaduje, w sferach 
urzędowych krąży uzasadniona informacya, że mi- 


nister skarbu p. Michalski zamierza z dniem 1 sty- 
cznia obniżyć pobory urzędn cze. Wiadomość ta 
wywołała w sferach interesowanych silne rozgo- 
ryczenie. 


Likwidacya ministerstwa aprowizacyj 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu”). 
Warszawa, 6 grudnia. 
Na dzisiejszem posiedzen u Rady ministrow roz- 
ważano sprawę osiatecznego zlikwiduwania mini- 


Rozpoczęcie narad 


stersiwa aprowizacyi. Minister skarbu zamierza 
likwidacyę tę przeprowadzić w Sejmie jeszcze przed 
feryami Świątecznemi. 


polsko-niemieckich 


o przejęcie Górnego Sląska 


(Telefoner od korespondenta „Naprzodu'4 
Warszawa, 6 grudnia. 
Jutro prawdopodobnie wy:eżdża polska komi- 
sya dla przejęcia Górnego Sląska. Dz:ś w tej 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). We wtcrek 
o godz. 10 rano w osmym wydziale karnym 
sądu okręgowego rozpoczął się proces przeciw 
tow. Kwavińskiemu, przewodniczącemu Związku 
zawodowego robotników rolnych. Tiem procesu 
jest zatarg tegoż Związku z Związkiem ziemian. 
Proces potrwa kika dni. Jako świadkowie zo- 
stali męizy innymi powołaui p. Witos, tow. 
Ziemęcki i posłowie Zaiuska i Skulski. Jawił 
się tyko p. Skulski, wobec czego sąd nałożył 
na nie awiucych się grzywnę po 1000 marek, 
Obronę tow. Kwapińskiego objął auwoxat Pa- 
BcLia,Ski. 


sprawie minister soraw zagranicznych p. Skir- 
munt. konferował z przewodniczącym komisyi 
dla ustalenia toku obrad. 


Proces tow. Kwapińskiego Rząd nie uznaje żargonu 


jako języka wykładowego 

Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*%). - Minister- 
stwo oświaty odmówiło koncesyi na założenie 
w Warszawie szkoły realnej z żaryonem jako 
językiem wykładąwym. Ministerstwo zawiado- 
miło żydowską radę! rzemieśluiczą, która o tę 
koucesyę prosiła, że gotowe byłoby udzielić 
koncesyi na szkołę z językiem wykladuwym 


hebrajskim. 
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` Polsko-niemiecka umowa 
amnestyjna 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). Dnia 5 b. m. 
nastąpiła wymiana dokumentów ratyfikacyjnych 
w sprawie polsko niemieckiej umowy amnestyjnej. 
Ze strony polskiej funkcyonował p. Jaśkowski, ze 
strony niemieckiej p. Berndouf, 


Niemcy oddają Polsce tabor 
kolejowy 


Warszawa. (PAT) Ministerstwo kolei żelaznych 
komunikuje, że z dniem 5 bm. rozpoczęło się 
formalne przejmowanie od Niemiec taboru kolejo- 
wego, przyznanego Polsee traktatem wersalskim, 
a to przez komisyę międzysojuszniczą pod prze- 
wodnictwem majora japońskiego w Berlinie. Od- 
nośne wagony znajdu ą się w Polsce ale dotąd nie 
były prawną własność ą Polski i dlatego zużytko- 
wanie ich nie mogło być takie, jak od chwili, gdy 
staną się beesporuą własnością. Dla- informacyi 
doda e się, że odbiór ooejmie okolo 50.000 wa- 
gonów. Odbiór parowozów i wagonów osobowych 


Uchwały Rady. ministrów 


Warszawa. (PAT) Rada ministrów na posiedze- 
niu z dn. 5 bm. postanowiła utworzyć przy mini- 
sterstwie przemysłu i handlu departament dla 
spraw górnośląskich,- przyjęła wniosek w sprawie 
ujednostajnienia opodatkowania na obszarze rze- 
czypospolitej, wniosek o ujednostajnienie ograni- 
czeń w sprawach spadkowych na ziemiach wscho- 
dni:b, wniosek rozciągający moe obowiązującą art. 
33 dekretu o miarach na obszar b. dzielnicy pru- 
skiej, wniosek w sprawie rozciągnięcia przymusu 
weteiynatyjnego na ziemie wschodnie, 


Poseł polski w Łotwie 


Ryga. PAT). Przybył tu polski statek wojenny 
„Generał Hailer*, wioząc na pokładzie posia pol- 
skiego i ministra pełnomocnego dra Jodkę, W przy- 
stani na powitanie posła zjawili się przedstawiciele 
łotewskiego ministerstwa spraw zagranicznych, sztae 
bu generalnego, marynarki wojennej, konsulowie 
połscy w Rydze i Libawie i liczna kolonia polska, 
Wraz z posłem przybył do Rygi radca legacyjny 
poselstwa Wojciech Baranowski. 


Pojedynek Zamorskiego 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu *).. „Przegląd wie- 
czorny* donosi: Zajście między posłem Zamorskim 
a porucznikiem Rokoszow:kim zakończyło się we 
wtorek rano pojedynkiem. Dwukrotna wymiana kul 
pozostała bez rezultatu. 


Litwa odrzuca projekt Hymąnsa 


Hanower. (PAT Radio). Wedle nadeszłych tu do- 
niesień, litewski gabinet odrzucił projekt Hymansa 
co do uregulowania konfiiktu wileńskiego, ponie- 
waż przyjęcie tego projektu oznaczałoby koniec 
litewskiego państwa. 


| Zwycięstwo 
górników czeskich 


Praga. (PAT) Minister praey i opieki społecznej 
Tuczny oświadczył w partamencie, że przedzię* 
biorcy górniczy przyjęli po aługich naradach wszy- 
stkie warunki górników, wobec czegp strajk będzie 
lada chwila zlikwidowany. O przyjęciu warunków 
zawiadomiono telegraficznie strejkujących górników” 
zagiębia ostrawsko-karwińskiego. 
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GOCO marek za paszport 

Ktoś, stojący na zewnątrz naszych stosunków, na 
widok tych 4łaniańców finansowosdkonamicznych, 
jakie nasz rząd wyprawia, musiałby nabrać, prz: 
konania, że ma do czynieniu z ludźmi niepoczytal: 
nym, Jedną ręką wydaje się rozkazy i zakazy dla 
położenia tamy drężvźnie. a druga reka drożyznę 
'ę się podsyca. Zamiast waiki z iceliwą, otrzymaliść 
my komisye dla badania cen, którd, niczego nie zbaz 
dawszy, ogłosily ceny wytyczne zupełnie nieodpos 
wiadażące naszym stosunkom. Teraz znów jednem 
pociągnięcien. pićra podwyższono należytość za wy: 
stawienie paszportu zagranicznego z 600 na 6000 
marck, t. j. o tysiąc procent! 

Można się cburzać, że do nas przychodzi tyle, cza: 
sem niepotrzebnych, towarów zagranicznych, ale z 
tym iaktem trzeba się liczyć. Jakżeż rząd daje kup: 
com osazyę do podwyższenia cen, bo przecież kupiec 
wliczy do ceny towaru dziesięciokrotnie podwyższos 
ną należytość za paszport! 6000 mk. za wystawienie 
paszportu, : i pół tysiąca marek za wizę czeską i 
austryacką — około 15.000 mk. obciąża każdy pas 
szport i z całą pewnością Szuka pokrycia w cenie 
tewaru, naturainie z zyskiem.*Są to tak małostkos 
we szykany, taki brak jakiegoś planu, takie — mó: 
wiąc dawnym trybem — bezhołowie, że trudno za: 
chować spokój wobec tego codziennego zjawiska, — 
Dobrych mamy rządców państwa, niema co mówić. 


Galimatyes 

Organ endecki dla inteligencyi „Gazeta Warszawe 
ska“ w rubryce „Życie kraju" omawia między ine 
nemi wystawione w Krakowie obrazy Tetmajera, 

O Zmartwychwstaniu pisze dosłowni:: 

„Fierwszy z tych obrazów — Zmartwychwstanie — 
przedstawia symbol Polski dawniejszej, za którą 
stoi szereg postaci historycznych, które symbolizue 
ją teraźniejsze walki partyjne." 

Ta definicya przyponńina nieco swoim sensem, a 
raczej brakiem tegoż, wierszyk o Kara:Musrafie, 
wielkim mistrzu Krzyżaków... 


Z zaboru czeskiego 


PAŁKARZE WCIĄŻ GRASUJĄ 


Z Łaz w zaborze czeskim donoszą: 

Na posiedzeniu komisyi administracyjnej traks 
towano sprawę przyjęcia do gminy obywatcli pol- 
skich, przynależnych bąćź do Małopolski, bądź taż 
do polskiej części Śląska Cieszynskiego. 

Petenci, są to wszystko ludzie, którzy miszka- 
ją w Łazach bez przerwy 15, 20, 25, a nawet l 
więcej lat, Już na tej choćby podstawie mają — 
według ustawy gminnej — prawo przynależności, 
a winni być przyjęci bez żadnych trudności. 
A tembardziej, że to ich prawo strzeże także nies 
szczęsny traktat paryski z 23 lipca 1920 r., opiez 
wający, że ci obywatele, którzy mieszkają tu 
przed 1316 r. nie muszą prosić o nadanie im oby: 
watelstwa, lecz wystarczy zawiadomić odnaśne 
władze, że dany obywatel chce zostać obywatelem 
czesko:słowackim i być przyjęty do tej gminy, w 
której najdłużej mieszka, 

Tak rzecz wygląda na papierze, ale w praktyz: 
ce sypią się odmowy. 

Prócz samowoli komisarskiej działają tu i taj: 
ne instrukcye (tajne pokyny) władz przełożonych. 
Gdy w Łazach bowiem komisya administracyjna 
odrzuciła bez przytoczenia motywów większość 
podań o przynależność, kom“ arz Balon, interpe:os 
wany przez polskich socyalistycznych członków 
kom. administracyjnej, . dlaczego przyjmuje się 
jednych a drugich nie, odpowiedział, że otrzymał 
tajne wskazówki, kogo do gminy nie przyjmować. 

Rzecz jasna, że przyjmowani są tylko ludzie bez 
charakteru, którzy bądź sami wstępują do czas 
skich orgapizacyj, bądź posyłają dzieci do czeskich 
szkół. 

Z Lutyni niemieckiej donoszą: „W niedzielę. 
dnia 27 listopada, odbyło się w Lutyni Niemiss 
ckiej wałne zgromadzenie stowarzyszenia kasy 
Raiffaisena. Dodać należy, że stowarzyszenie to 
jest polskie, bo zresztą w Lutyni Niemieckiej Cze: 
chów dawniej nie byłą. Podczas zgromadzenia 
przybyło kilkn pałkarzy czeskich na sale i krzy: 
kiem oraz kijami reznędzili zebranych Polzków. 
Tak to wygląda w praktyce wykonywanie umowy, 
którą zawarł p. Bonesz z p. Skirmuntem, Benesz 
gada szeroko z Piltzemeo tem, jakby wytworzyć 
z ludności polskiej na Śląsku pomost pomiędzy 
oboma państwami  zaprzyjaźnionemi, a  przsz 
miejscowe czynniki pomost ten robi się nadal te: 
rorem i gwałtami. Lecz nic dziwnego!  Pałkarze 
czescy, rezzuchweleni zawsze bezkarnością. romimo 
naipiekniejszych słówek i przyrzeczeń ze Strony p. 


Benesza — wytwcrzą zamiast pomóstu, coraz więk: 
szą przepaść do której we wielkiej mierze przys 
czyniają się też miejscowe pisma czeskie i czyn: 
niki miarodajne władz czeskich, patrząc przez pal: 
ce na gwałtowny sposób czechizowania”. 


Stosunki 
w policyi państwowej 


Oirzymujemy następujące uwagi: Na łamach, 
„szanownego pisma często znajduję artykuiy zaz 


wierające narzekania ną sprawmość policyi pańs 
stiwowej. Jawo cłużej slużący pragnę kilka uwag 
wymienić, dlaczego sprawność policyi paustw. tak 
szwankiije. Za czasów austryackich powiatowa koz 
menda żanuarmeryi składała się z jednego po: 
uiatowego wachmislirza jako komendanta i z jez 
dnego wachmistrzą I ki. jako jego zastępcy, któe 
rzy prócz czynności biurowych musieli — powiaż 
towy wachmistrz 4 godzin, a jego zastępca 5 goa 
dzin na 24 godzin — służbie zewnętrznej się poe 
święcać. Powiatowy wachmistrz co 3 miesiące 
musiał wszystkie postórunki zwiedzić, bawiąc na 
jednym posterunku po 48 godzin, a od posterun= 
ku do pesterunku musiał iść piechotą, przyczem 
mial sposobność zetknąć się z ludnością i dowi. 
dzieć się o wszystkiem, co w jego powiucie zaszła 
i jak jego podwładni swoje ovowiązki wypełniasz 
ją. Oddział administracyjny na calą Galicyę byi 
jeden we Lwowie. 

Obecna pewiaitowa komenda pol. państw. składa 
się z jednego komisarza, jednego podkomisurzu, 
pery koni z wózkiem, jednego sekrsiurza, jednego 
podsekretarza, a w braku, tegoż posługują się jeż 
dnymm policyaniam z powiatu, jednej pisarki i jeż 


dnego parobka. Powiatowy komendant lub jego 
zastępca ma co miesiąc odbywać wizytącyę, ale 


albo wcale nic przyjeżdżają, lub gdy przyjadą, zas 
trzymują się najwyżej przez 6 godzin i jadą wóże 
kiem z powrotem, a do gminy wcale nie zagląda: 
ją. Dlatego też obecnie bardzo rzadko można w noe 
cy patrol we wsi napotkać, wobec czego publiczne 
bezpieczeństwo musi szwankować. Konie przy pow. 
komendach służą przeważnie na polowania i ur:42 
dzunia spacerów. 

Okręgowy komendant ma do dyspozycyi auto, 
ale jak długo policya istnieje, jeszcze go ni: wiz 
działeru, bo nie raczy na wizytacyę posterunków 
wyjechać, Dlatego też niżsi funkcycnaryusze nie 
mają komu swoich krzywd doznawanych ze Stro: 
ry panów powiatowych komendantów donieść, -— 
Dawniej przy żandarmeryi miało się prawo przy 
zażaleniach drogę służbową pominąć, a dziś nie 
i dlatego też gdy się ma jakieś zażalenia, to musi 
się je schować, bo jeżeliby się napisało, to zwy: 
kle takie zażalenie do rąk wyższego przelożcnego 
nie dcjdzie. Powiatowi komendanci są przeważnie 
nie z powodu ich zdolności, ale z protekcyi mias 
nowani. To też rzucają ludźmi jak piłką i nie mu 
ma to rady, ba powiatowy komendant doniesie 
takiego człowieka, któryby się o ludzkie obchodzes 
nie chciał dopominać, do komizyi dyscyplinarnej 
przy Okręgowej komendzie, a ta zadecyduje wys 
dalenie tub ukaranie bez prawa rekursu. Dawniej 
o wydaleniu mógł decydować tylko wojskowy S} 
dzia, a zatem prawnik, Dawniej przy żańdarmeryi 
rrzy mianowaniu nie było protekcyi, lecz mianos 
vano ludzi pracowitych, rmcralnych, zasłużonych 
i doświadczonych. Znam jednego podchorążego z 
wojska, który nie mając żadnego wykształcenia, 
wstępuje do policyi i —- zostal podkomisarzem, a 
starsi zasłużeni komendanci z byłej zandarmeryi 
medal rnogą służyć, ale jako niżsi funkcyonary ue 
cze. ludzie na posterunkach siedzą bəz butów i uz 
brań, a komendanci powiatowi na wniesione proś: 
by wcale nie dają odpowiedzi. 

Komendy i ludność się dziwią, dlaczego przy 
mlicyi nie clicą służyć. Dzieje się to dlatego, że 
się nie ma żadnego zabezpieczenia a względnie 
widoków, gdyż ustawa emerytalna naznacza jako 
wysłużony wiek 60 rok Życia, a zatem nie- jest 
możliwerm, aby ktoś do 60 roku życia chciał stuz 
żyć. a temhardziej, że wiek 40 lat do pełnienia 
służby publicznej się nie nadaje, a cóż mówić du: 
piero o 60 roku! Byłoby bardzo wskazanem, by 
przy policyi zaprowadzono certyfikaty, na podsta: 
wie których w późniejszym wieku możnaby rządos 
we stanowiska obejmować, a przeto każdy poli: 
cyant miułhy możność w Starszym wieku ząopas 
trzenie otrzymać, a pcnieważ tego niema, nikt nie 
chce w npolievł pozostać i z tegc powodu brak 
hczpieczeństwa publicznego cierpi, 


a O a 


Pozowczechniajie „Haprzód 


„Kongres. 
austryackiej secyainej demokrabyi 


(Lst z Wiednia) 


Sytuacyę guspodarczą Austryi dzisiejszej, tego 
małego pansiewka, liczącego ledwie ponad 6 mu: 
lionów mieszkańców, moż.a nazwac rczpaczlis 
wą. Wojna przegrana, grzechy dawrej monar: 
chii, zostawiły w spadku państewku masę cięz 
żawów, powszechna niewiarą w przysziość polis 
tyczną, niewiara, k.órej wyraz dają sami Aue 
si yacy, wszystko to działa tak, że pieniędz au: 
sa yacki nieustannie spada w ce.ie na rynkach 
światowych. Te same ciężawy powojenne, wys 
datki, to samo tanienie piemiądza, zmuszało do 
drukowania nowegu, a Straszliwa inilacya papies 
rów, sprawiająca, iż obecnie w obiegu jest przes 
szło 100 miliardów papierowych koron, dopro= 
wiadzauła do dalszego spadku waluy auatrya: 
ckiej 1 do dalszej dtożyz. y. Austrya jest kra» 
jem gogpodarczo slabym. Dookoła Wjednia, tes 
go kolosalnego miasta, które samo i w którem 
wszystko jest niewspółmierne, do małości pań: 
stwa, rozłożyły się bądź łiraje przemysłowe, 
kiówe mie mialy ani węgla, ani surowca, bądź 
rolnicze, które me mogły wyprodukować tyle, 
ile państwo mogło spożyć. Zboże, mięso, węgiel, 
surowiec trzeba było kupować za obcą walutę, 
trzeba było tę cstatnią zdobywać, rosła więc 0s 
na w cenie. Ze spadku korony korzystała rozs 
wydrze a spekulacya, podbijająca ceny obce 
go pieniądza, obniżająca austryackiego. Znisza 
czony gospodarczo kraj — polttycznie stał się 

objektem polityki sił od miego niezależnych, 
igraszką obietnic i intryg. W taxich warunkach 
zdołała klasa robo nicza dokonać, zasad: iczvch 
reform: ugruntować rzydy demokracyi w Aus 
stryi, wprowadzić kontrolę swą nad przemysłem. 
Dokonała tego bez komunistycznych wichrzeń 
putschów, potęgą woli świadomego robotnika, 
I dziś, gdy wyrzekła się rządów i przeszła do O. 
pozycyi, jest ona jedyną siłą w państwie, które 
prawdziwie dąży do utrzymania republrki, która 
stara się jakoś ją wyprowadzić z tego rozpaczs 
liwego stanu, w jakim się zeałazła, 14 

Utrzymanie republiki, znalezienie jakiegoś 
wyjścia z obecnej sytuacyi finansowej — cto 
były naczelne hasła — ostatniego, przed kilsu 
driami odbytego kongresu socyal o:demckraty: 
cznej partyi Austryi niemitckiej. Do tych wnios 
sków zmierzali głównie referenci polityczni O.to 
Bauer i Fryderyk Adler. 

Niezmiernie ciekawe było przemówienie tes 
go pierwszego, Podług Bauera nadzreja na bli- 
ską rewolucyę, tak skwapliwie głoszo”ą przez 
komunistów, zbarkautowała, Wrecz przeciwnie, 
dziś buruazya jest mocniejszą niż bezpuśrca 
dnio po wojnie i zdołała zmusić klasę rebotnia 
czą do przejścia do defensywy. Proletaryat musi 
więc bronić tych zdobyczy, jakie -udato się mu 
do:gd zdobyć. W Austryi ofe sywa klas posia: 
dających sprawiła, że partya socyalistyczna prze 
szła do osozycyi. Prawda, że mogła i może zdos 
być władzę polityczną w państwie, lecz wie o 
tem, że rie wtedy robi się rewolucyę, gdy się 
chce. lecz gdy się może. Dziś zdobycie tej włas 
dzy byloby przedwczesne, a więc i szkodiłiwe. 
Mówca jaknajgorwęcej uderza na komunistyczne 
metody putschów i krwawych awaniur zbroje 
nych, szkodzące najwięcej klasie 'robo'niczej, 
Dziś partyi pozostaje droga opozycy:. ale, dodas 
je. przy oklaskach caiego ziazłu, opozycyi twórs 
czej, pozytywnej. Droga obstrukcyi do niczego 
nie prowadzi, partya musi zmierzać do tego, by 
zdobyć większość w parlamencie. Tymczasem 

jako organizacya potężnej klasy. roboiniczej, 
zmusza rząd do hezan Sie Z proleiaryatem, 
Łroni republiki i demokracyi, Ta jej opozycya 
kiańcowo różna jest od wszelkich dawnych, os 
pozycyj. 

Tarte na żądanie rządu dania żołnierza i pies 
niędzy odpowiadały odmownie, ta zmusza rząd 
by brał żożniorza i pieniądze. Wszuk tylko zdes 
cydowane stanowisko socyalistów sprawiło, ża 
rząd wziął się energicznie do obrony przed nae 
jazdem węgierskim i że teraz myśli o zdobywa: 
niu pieniędzy dla państwa, o ratowaniu go przed 
kłęską finav sową, Obrona republiki, obrona de: 
mokiacy: — oto, co ma czynić proletaryat, a dro 
gą po temu jego wewnętrzne przygotowanie, 
praca uświadamiająca i wychowawcza. 

Od tych poglądów nie odbięgałv naogół pos 
glądy głoszone przez Fryderyka Adlera w jego 
przemówieniu, poświęconem sprawie Mięlzvna: 
rodówki, Adler widm trudności w odbudowie 
dziś jedej Międzynarodówki, za wielkie tóżni: 
ce są pomiędzy peszezególrnemi odłamami. lecz 
jednak konieczność wspólnago dzia!ancą WwSZySte 
kich orgznizacyj, skupiających międzynarodo= 
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wy proletaryat, jest oczywista. Stąd wniosek 
dążyć do wspólnych wystąpień, do k solidacyi 
akcyvi, jax to było w Niemczech w czasie zama» 
"chu Kappa, gdy większościowcy i niezależni. a 
nawet i komuniści wspólnie występowali. Mos 
żemy się zapytać, gdzie teren dla takich wysStą: 
qień? Odpowiedź będzie jasna: — tam, gdzie 
chodzi o utrwalenie dotychcazsowych zdobyczy, 
gdzie cł odzi o obronę demokracyi 

Te mowy, a zwłaszcza ich entuzyastyczne | 
jednmyślne przyjęcie przez Zjazd świadczą, jak 
wielka jest przepaść między austryackimi toz 
waizyszami a Moskwą. Świadczą też, że różnice 
między Wiedniem © Drugą Międzynarodówką. 
są czysto slowiie, płynące z pewaych uprzedzeń, 
z różnych temperamentów, a nie z różnic istot» 
nych. Na program obrony i urzeczywisinienia 
programu minimum dziś, nie wyrzekając się 0: 
czywiście zdobyczy wtedy, gdy nadejdzie pora, 
zgodzi się każdy członek II Międzynarodówki. 
Stosunek do rządów burżuazyjnych nie jest też 
kwestyą wobec byłych współrządów anustryaes 
ckich towarzyszów razem z chrześcijańsko=Spo: 
łecznymi. Pamiętając o zzaczeniu austryackiej 
partyi w IV Międzynarodówce, rzec można, że, 
o ile o zbliżeniu między Wiedniem a Moskwą 
dziś mowy być nie może, to zbliżenie między 
Wiedniem a Londynem jest wręcz możliwe į pitzy 
wzajemnych ustępstwach wykonalne. 

Drugą kwestyą zjazdu były sprąwy finamso: 
we, omówienie głośnego planu finansowego, zgło 
szonego i opracowanego przez -towarzyszów tu: 
tejszych. Plan ten, zmierzający do głębszej sas 
nacyi stosunków (finansowych Austryi, postai 
ramy się szozegółowiej omówić w jednej z naz 
stępnych korespondencyj. Kwestya finansowa 
stała się przedmiotem niezmiernie gorącej dy: 
śkusyi, dała możność licznym mówcom poddać 
druzgocącej krytyce rząd reakcyjny, ustępliwy 
wobec burżuazyi i bogatego chłopstwa. Uświa: 
damiano sobie dokładnie grozę położenia, pos 
wodowaną przez szalony Spadek korony, rosną: 
cą z dnia na dzień diożyzną. Zdawano sobie 
gaprawę, że dojść będzie musiało do wybuchu, 
zrozpaczoncyh mas ludu. Do takiego wybuchu 
też doszło w kilka dni po zjeździe. Onegdaj wos 
bec rowego podrożenia artykułów pierwszej po: 
trzeby, żywiołowo, bez niczyjej agitacyi, masy 
robotnicze poczęły rzucać pracę i w pochodach 
zgromadzały się przed parlamentem. Tu po zło: 
żeniu przez dłełegacyę żądań ludu, śród których 
na pierwszem miejscu stało urzeczywistnienia 
programu finansowego socyalistycznego, na co 
uspakajająco stamał się odpowiedzieć kanclerz 
Schober i minister firansów Gürtler, po mos 
wech tow. Seitza i innych, tłum spokojnie się 
rozszedł. Jednak pojawiły się jakieś żywioły, 
głównie wyrostki i kobiety, któne przystąpiły 
do gromienia sklepów i kawiarń, tłukły szyby, 
demolowały wnętrza. Goryczy w masach było 
dość, Jakby pośmiewiskiem z nędzy ludu były 
wspaniałe, mające stale kupujących, sklepy na 
Ringach, czy na Kar:tnerstrasse. W ogromnych 
kawiarniach widziano masy „Schieberów", gas 
bawiających się tu, gdy brakło chleba i węgla. 
Nienawiść, wściekłość wohec tego kontrastu bys 
ła tak wielka, że do pogromów przyłączyły się 
nawet; choć w matej ilości (i nie zorganizowani), 
robo*nicy, którzyby kiedyindziej myśl o czynie 

podob ym z oburzeniem odtrącili. Zapewne 
działeła tu i agitacya komunistów. szukających 
Bposobnośch do „rewolucyonizowamia' pmroleta: 
ryatu, a może i żywiołów reakcyjnych, Rozpos 
czął się pogrom sklepów i kawiarń, który objął 
całe śródmieście i przyległe dzielnice. prmynoe 
sząc straty, podobno przewyższające miliard ko: 
ron. Są to rzeczy straszne. Kto jest jednak wię: 
cej winien: czy zrozpaczony głodny tłum, który 
dał się porwać psychozie niszczenia, czy taż 
rząd i klasy posiadające, które swym dzikim 
wyzyskiem lub jego tolewowaniem, same upos 
ważniły do rabunków. 

Od dwóch dni Wiedeń wygląda bardzo smu: 
tno: sklepy przeł jame deskami, pozamykane. 
A chleb drożeje, głód i chłód w izbach rohotnis: 
czych, papierów bije się coraz więcej, państwu 
grozi niechyb”a. katastrofa. Co będzie? O tem 
nie myśli burżuazyjny rmgd, nie myślą klasy 
posiadające. dbałe 'tylko o własne użycie, lecz 
jest to troską opozycyjnej partyi socyalistycznej, 
chcącej ratować republikę, taką, jaka powstała 
właśnie dzięki wysiłkom tejże partyji socjali- 
stycznej. " A. Kierski, 


Kobiet i chłopców 


do reznoszenia „Naprzodu, 
za stałą pensyą 
poszukuje zaraz Administracya „Naprzodu: 
Dunajewskiego 6. 


Ruch spóldzielczy 


Wyjaśnien'e komisyi Zwiszku okręgowego snół- 
dzialń kołajowych w Kracowia Nawi zuiąc do ko- 
munikatu umieszczonego w Nrze 273 „Naprzodu* 
z dnia 2 października pod „Ruch spółdzielczy *, 
konferencya Kierowników spółdzielni kole'owych 
okręgu krakowskiego i komisya wybrana dla zba- 
dania sprawy cukrowej, po dokladnem zbadaniu 
tejże, przyję a nastepujący protokół: 

Komisya dia zbadania sprawy cukrowej, wybrana 
na konferencyi przedstawicieli spółdzielni należą- 
cych do Związku okręgoweso w Krakowie, odby= 
tej dna 20 lstopada br. w sali magistratu m. Kra- 
kowa, po dokładnem zbadaniu i przeglądnieciu tak 
załączników kasowych, jak i korespondencyi Zwią- 
zku okr. dnia 24 listopada br., skonstatowała na- 
stępuie fakta: 

Dnia 23 sierpnia br. przekazał Związek ogręgo= 
wy czekiem L. 006565 przez PKKP oddział Kra- 
ków do PKKP w Warszawie Związkowi central- 
nemu mk 4,200.000, zawiadamiając o tem PKKP 
w Krakowie listem L. 3008 z dnia 23 sierpnia 
1921. Równocześnie zawiadomił Związek okr. li- 
stem L., 3004 z dnia 23 sierpnia 1921 Związek 
centr. w Warszawie, że kwota ta przeznaczona 
jest na cukier. Oba listy wpisane są pod odnośne- 
mi liczbami w protokole korespondencyjnym, wo* 
bec czego jakiekolwiek sfałszowanie jest wyklu- 
czone. Nadmieriamy, że wyż wymieniony odcinek 
czeku taksamo og!ądaliśmy. 

Listem z dnia 5 września br. L. 3183, wysła- 
nym jako pilny polecony, pisze Związek obr. do 
Zw. centr, że zawiadomiony został przez oddział 
krakowski, iż PKKP nie znalazła Związku centr., 
albowiem tenże nie ma rachunku bież. w PKKP, 
Przy tej sposobności Związek okr. zwrócił się do 
centr. z prośbą o otwarcie tamże swojego rachun- 
ku, gdyż będzie w najbl ższych dniach przekazy- 
wał większe kwoty i sprawi mu to pewne trudno- 
ści, jeżeli musi z PKKP, gdzie posiada rachunek 
hieżący, przekazy wykonywać przez banki inne, 
gdzie płaci prowizye. Na oba te listy nie dała cen- 
trala Związkowi okr żadnej odpowiedzi. 

Telegramem L. 146 z dnia 8 września br., który 
wpłynął do Zwiazku okr. dnia 9 września br., żą- 
dał Związek „centr ponownej wpłaty na cukier 
w wysokości mk 6,024 000. Według listu L. 3256 
z dnia 12 września br. zawiadomił Związek okr. 
Bank Handlowy w Warszawie, oddział Kraków, 
że wpłaca mk 6,200.000 i prosi o przekazania 
tychże na rachunek Zwiazku cenłr. i kwota ta 
została poświadczeniem kascwem Banku Handlo- 
wego oddział Kraków L. 3152 z dnia 12 września 
br. jako wpłacona pokwitowana. 

Listem L. 3264 z dnia 12 września br. zawia- 
domił Związek okr centralę w Warszawie, iż wpłas 
cił do Banku Handlowego na rachunek tegoż kwotę 
mk 6,200.000, przeznaczając ią na cukier, przypo” 
minając równocześn e, że cukier należy wysłać ną- 
tychmiasł, aby kapitał w ten cukier włożony uru- 
chom ć na inne cele. Na list ten Związek centr, 
również do dnia dzisie'szego nie odpowiedział. 

Telegramem z dnia 19 września L. 478 upomie 
nal się Związek qntralny © wplacenie na cukier 
mk 10,000.000, podając, że cena tegoż ma w» nosić 
mk 207 za 1 kg. Telegram ten wpłynął 20 wrze- 
śnia br., a już weaług listu L. 3435 z dnia 21 
wtz8knia br. do Banku Handlowego w Krakowie 
przekazał Związek okr. mk 20,000.000 na rachu- 
nek Zw$ązku cenir. (co Bank Handlowy w War- 
szawie oddział Kraków zawiadomieniem z 21 wrze- 
śnia br. L. 3435 zaświadcza), z której to kwoty, 
jak według listu z 20 września 1921 L. 3438 wy- 
słanego do Związku centr. wyraźnie Zw. okr. pod- 
kreśa, należało mk 10,000 000 przyjąć jako nales 
żytość za cukier, resztę zaś mk 10,000.000 wpisać 
na rachunek bieżący. 

Wszystkie te listy pisane były pod odnośnemi 
liczbami w dzienn ku korespondencyjnym. Na za- 
wiadomienie to Zw. centr. jak poprzednio wogóle 
nie reagował. i 

Dnia 9 października br. wysłał Związek okr. na 
podstawie porozumienia sę ze Zw. centr. swego 
konwojenta p. Gołąba po cukier, który wprawdzie 
przywiózł podobno cukier, ale Źwiązkowi warszawa 
skiemu, lecz do Krakowa wrócił po kilku dniach 
bez cukru. Dnia 19 października br. zażądał Zwią- 
zek centr. telegramem L. 516 powtórnie wpłaty 
na cukier, nie podając kwoty, na co Związek okr. 
przekazał przez Bank Handlowy mk 10 060.000, 
którą to kwotę zaświadczył Bank Handlowy od- 
dział Kraków dnia 25 październ ka br. Równocze- 
śnie dnia 24 października br. zawiadomieno listem 
express poleconym L. 4022 Związek centralny, że 
kwota mk 10,000 000 jaso wpłata na cukier za: 
stała uiszezona. Pom mo tego Źwaszew centr, mie 
odpowiedział nic i cukru nie przysłał, 

Tem kończy się pierwsza faza przekazywania 


miesie w Krakowie 39.000 mk. 


żądanych kwot na cukier, na które to przekazy 
i listy wcale Zw. centr. nie reagował Oświadcza- 
my, że wszystkie wyż wymienione odpisy listów, 
oraz poświadczenia kasowe osobiście przeglądnę- 
liśmy i znaleźliśmy w jak największym porządku. 

Komisya przyszła do przekonania, że Zarząd Zw. 
okr. w sprawie cukrowej wywiązał się należycie, 
a wina leży w organach Zw. centr. z tem nad- 
mienieniem, że wiedząc o tem, .na jaki cel wyż 
wymienione kwoty Związek okr. przekazał, kwot 
tych użył na inny cel, nie zawiadatnia ąc o tem 
Zarządu Zw. okr., iak należało w myśl zwyczajów 
kupieckich postąp é. 

Co zaś do zadłużenia Związku okręzowego 
w Związku centr, to konstatujemy następujące: 
Według wyciągu Związku centraln. miał Związek 
okr. na swojem koncie w Zw. centr. z dniem 
1 lipca 1921 nadwyżkę w kwocie mk 787.732 95. 
W przeciągu miesiąca września z powodu nade- 
szłych większych transportów zboża i innych ar- 
tykułów miał już Zw. okr. zadłużenie dochodzące 
do kilkudziesięciu m lionów. Pomimo tego winien 
był Zarzad Związku centr. jeżeli użył wpłaconych 
kwot na pokrycie diugów, innemi słowy zaciągnął 
ich na rachunek bież Związku okr. zawiadomić 
o tem Zw. okr., że za kwoty te cukru „wysłać 
nie może, 

Co się zaś tyczy nowej wysyłki cukru, to skon- 
statowaliśmy, że Związek okr. zapłacił na połowę 
cukru, który według oświadczenia Zw. centr. do 
prezesa Rady nadzorczej p. Golki i inż. Grelow= 
skiego miał przedstawiać wartość mk 64,000.000, 
dnia 3 listopada 1921 mk 32.041.355, która te 
kwota została przekazana do Banku Handlowego 
w Warszawie, zaś druga część te,że kwoty zostałą 
wpłacona już w całości dnia 14 listopada 1921 
i leży w Banku Handlowym w Krakowie i pomi- 
mo tego do dnia dzisiejszego tj. 24 listopada br. 
nadeszło tyłko 30 ton cukru do magazynów Zwią- 
zku okr w Skawinie. | 

Wkońcu zaznaczamy, że Zarząd Związku okr. 
na zwołanej konferencyi kierowników spółdzielni, 
odbytej dnia 20 listopada br. nie miał zamiaru 
urządzać konwentyklu, ale że omawiano na kone 
ferencyi tej rzeczowe bieżące sprawy gospodarcze 
wobec panującego kryzysu i powzięło ważne 
uchwały, a mianowicie, że spółdzielnie długi swoje, 
które dochodzą do 88,000.000 mk, winny zapla- 
cić najpóźniej do 15 grudnia Lr., dalej, że udział 
we wszystkich spółdzi:ln:sch powinien do dnia 
31 grudnia br. wynosić 5.000 mk, która to kwota 
wpłacona być musi do 31 marca 1922. 

Na konferencyi tej zapadła w sprawie cukru 
rezolucya, która w zasadzie uznale, że winę po- 
nosi rząd, który niemal w jednym miesiącu do» 
starczył wszystkie żaległości zboża, żądając ich 
zapłacenia wraz z cukrem, na co pracownicy koe 
lejowi nie posiadali aosłatecznych funduszów, wo». 
bee czego zwrócić należy się do rządu o odpisa- 


'nie nieprawnie nałożonych na cukier za miesiąc 


sierpień i wrzesień 1v21 podatków. dednaxowoż, 
aby położyć raz kres różnym pogłoskom i podju= 
dzaniom, wybrana komisya iniała na celu zbadać, 
kto popełnił błędy formalne, które zasziy przy 
ujęciu cukru za sierpień i wrzesień i przyczynił 
się przez to do opóźnienia wysyłki tegoż. 

Na zakończenie zaznaczyć należy, że cukier już 
nadszedł w całości i został pomiędzy społdzielnie 
kolejowe dyrekcyi krakowskiej rozdzielony. 


KRONIKA 


Kraków, ? grudnia, 
Likwidacya streiku aptekarskiego? 


Z powodu strejku pracowników aptekarskich, 
trwającego już od miesiąca, magistrat, jako wła- 
dza polityczna I instaucyi, zwrócił się onegdaj 
do - Towarzystwa farmuceulycznego „Uustus* 
w Krakowie z werwanietn, aby personal apte. 
karski powrócił do pracy w przeciągu 48 go- 
dzin na warunkach, przyjętych przez wsaświcieli 
aptek na ostatniej konferencyi w prezyayum 
magistrato. Płace pracownikow aptekarskich, 
stosownie do odbytych stuuyów fachowych i lat 
siużby, wahają się od 36 do 47 tysięcy marek 
miesięcznie. Piace te obowiązują w Warszawie, 
natomiast w Krakowie ze wzgiędu na mniejszą 
drożyzuę od.iczyć naieży przy wyimia'ze piacy 
15 procent, wobec czevo najwyższa płaca Wye 
Za czas bezro- 
bocia prasownicy nie oirzymaą wynagrodz.na. 
Na skutek wezwania 2e strony Tow. farmaceu- 
tycznego „Umiąs* pracownicv aptekarscy zgło- 
sui Się wvzoraj do pracy, ieanak zaleawie kilku 
wieścicieli aptek przyjęło zairudnionych przed 
sifelkam prarowaików; większość właścicieli 
aptek odmówiła przyjęcia zgłaszających się chę- . 


tnie do pracy. Spodziewać się należy, że to sta- 
nowisko większości aplekarzy wynikło z powo- 
tów czyslo formalnych, gdyż n ektórzy właści- 
cieie aptek nie otrzymali jesz ze pisemnego za- 
wiadomienia o przyjęcia warunków ustalonych 
na ostataiej konferencyi zarządy gremium z pre- 
zyuy-m m asta. Nieporozumienie winno być 
jakuajprędz:| usunięte, a to w interesie oby- 
dwóch stron, a przedew-zystkiem publiczności. 


Znowu napad rabunkowy 


Onegdaj wieczorem na powracającego do domu 
p. Adama.M kaiskiego, wiaściciela realności, na- 
pauo w ul. Miechowskiej kiku uzbroionych 
w noże i rewoiwery bandytów. Rabusie, zagro- 
ziwszy swej ofierze śm'ercią, zażą 'ali wydania 
pieniędzy, a kiedy p. M. usiłował zareagować, 
jeden z napastoików powalił go na ziemie, 
przyczem pchnął go nożem. Po ubezwiaanięciu 
swej ofiary, bandyci zrabowali 47 000 mk oraz 
zegarek i pierścionki. Pod zarzutem tego ra- 
bunku areszowano wczoraj Kazimierza Rosoła 
i Andrzeja Smoczysa. Obu odstawiono do sądu. 


Wielkie kradzieże węgla z pociągów 
węglowych 

Od dłuższego czasu zorganizowane bandy 
opiyszków, ziożone z kiikunastu a nawet cza- 
sem z kilkudziesięciu osób, napadają na tians- 
porty kolejowe przy w,eźnzie do stacy; krakow- 
skien i zizucają ca «mi tonami węgiel. Ażeby 
ułatwić sobie kradzieże, złodzieje zrywają krążki 
drutowe i druty pizy zwiolnicach i sygna ach, 
przez co zn. uszją maszynistów do zatrzymania 
pociągów przed stacyą albo na przestrzeni. Dy- 
rekcya kolei państwowej w Krakowie nizna- 
czyja 10.000 m« nagrody za każdorazowe za- 
trzymanie sprawców, uszkadzających sygnały. 


Kiedy odbgdzie się posiedzenie krakowskiej Rady 
miejskie,?i Ostatnie posiedzenie Rady miejskiej zo- 
stało w dniu 28 listopada odroczone przez piez. 
Federowicza, który przestraszył się zebranych licz- 
nie lokatorów. Dotąd posiedzenie Rady miejskiej 
nie zostało zwołane i podobno w tym tygodniu 
nie odbędzie się. Przeciwko temu odwlekaniu po- 
siedzeń Rady mie:skiej musimy zaprotestować. 
Spodziewamy się, że klub socyalistyczuy podejmie 
kioki celem bezzwłocznego zwołania posiedzenia 
Rady micjskiej. 

wezwanie ao meldunków. Dyrekcya policyi wzy- 
wa mieszkańców Krakowa, a przedewszystkiem 
właścicieli i administratorów realności, którzy do- 
tychczas osób w domu mieszkających nie zgłosili 
w dyrekcyi policyi, aby je w terminie 14-dniowym 
bezwarunkowo zameldowali. To samo dotyczy 
wszelkich instytucyi wojskowych, cywilnych i hu- 


manitarnych, jakoteż zakładów naukowych, które 


w swych lokalach daą stałe, lub chwilowe pomie- 
szczenie osobom cywilnym. Po upływie oznaczo- 
nego 14-dniowego terminu powołane organa poli- 
cyjne odbędą w domach i hotelach itp. kontrolę, 
a w razie stwierdzenia jakiegokolwiek w powyż- 
szej sprawie zaniedbania, osoby winne pociągnięte 
zostaną do surowej odpowiedzialności. 

W jatkach spółazierni krakowskien sprzedaż mię- 
sa odbywa się dla członków za legitymacyami od 
8—11 rano, zaś dla szerszej publiczności bez le- 
gitymacyj od 11—1 południe. 

Z komisyi plantacyjnej. W dniu 5 grudnia od- 
było się pod przewodnictwem wicepr. Sarego po- 
siedzenie komisyi plantacyjnej, na którem uchwa- 
łono przedłożyć Raizie miasta wnioski © zezwo- 
lenie na budowę domu „Gródek“ przy ul. Miko- 
ła gwiej, na budowę garażu dia YMCA w dawnym 
arsenale przy ul. Gtoazkiej, oraz na nadbudowę 
Iii piętca w realności przy ul. Gertrudy 27. Wkoń- 
cu kom sya wyznaczyła 2 delegatów do oglądnię- 
cia zedschłych drzew na płantach 1 ogrodacn miej- 
skich ceiem zadecydowania o ich wycięciu. 

% Z teatru J. Słewacz ego. „Klątwa“ St. Wyspiań- 

skiego stała się wieikim sukcesem sezonu. Publi- 
czność gromadzi się ttumnie na wszystkich przed- 
stawieniach potężnej tragedyi. Wobec tego arcy- 
dzieło Wyspiańskiego grane będzie bez przerwy 
przez wszystkie dni tygodnia z wyjątkiem czwart- 
ku, w którym ukażą się popularne „Bajki“ Bału- 
ckiego. We czwartek pop. „Dwie cnoty“. W przy- 
szłym tygodniu wejdzie na repertuar nowość K. 
H. Rostworowskiego „Straszne dzieci“. Przedtem 
wznowiona będzie jedna z lżejszych komedyų pol- 
skiego iepertuaru. 
„ Moejski teatr Oiera i Operetka. „Noc w Wene- 
cyi“ dana będzie dziś we środę i jutro we czwar- 
tek po poł. Jutro wieczór opera Pucciniego „Tos- 
ca“. Partyę Searpia po raz pierwszy odtworzy p. 
Kn'ag nin, nadto wystąpią pp. Jaworzyńska, Cor- 
fill, Mazanek i inni. 


„NAPEZÓOD* 


Z teatru Nowości. Dzis we środę „Manewry ie- 
sienne“ z p./Czernekowną w roli Maroszego. We 
czwartek po poł. „Cyrkówka*, a wieczór „Taniec 
szczęś'iia* z p. Czernekówną „Słowik hiszpański 
Fala wejdzie na repertuar we wto:ek. Operetka 
zyska pierwszorzędną obsadę i wystawę. 

Poranek muzyczny na dochói najbiedniejszsch 
parafii św. Floryana, urządzony staraniem dytek- 
cyi kolei państwowych w Krakowie, odbędzie się 
8 grudnia o godz. 11 przed poł. w teatrze miej- 
skim Jul. Słowackiego. Program koncertu bardzo 
urozma cony wyp łnią utwory orkiestralne, choro- 
we i solowe Biiższe szczegóły podadzą afisze. Bi- 
lety wcześniej navywać można w sekietaryacie 
prezydyalnym dyrekcyi kolei państw., plac Matejki 
12, I p., zaś w dniu koncertu przy kasie. 

Poranek uczn ów Instytutu muzycznego odbędzie 
się w czwartek 8 bm. o godz. 11. W programie 
klasy fortepianu O. Wasyk:zyn) i rytmiki (M. Wer- 
nickie:). Bilety do. nabycia w kancelacyi lustytutu, 
św. Auny 2. 

Oawo'anie wieczoru. Wieczór, poświęcony pa- 
mięci Wyspiańskiego, zostaje ze względów od ko- 
misy: oświatowej nezależnych odłożony. Te.min 
będzie później podany. 

Maryonetki krakowskie. W Kolegium wykładów 
naukowych (Linia A- B) oabędzie się we czwar- 
tek o „godz. 7 wieczór „Maryonetek krakowskich“ 
pióra p. Jadw gi Migowej. Pośród „maryónetek" 
znajdzie się cay szereg znanych osobistości z na- 
szego miasta. 

Muzyka kościelna. Tzwarzystwo oratoryjne wy- 
kona we czwertek 8 ba. o godzinie 10 przed po- 
łudniem w kościele św. Anny „Missa brevis” T. 
Gouvy'ego z towarzyszeniem orkiestry symfonicz- 
nej pod kierunkiem p K. Gaibusińsziogo. W kwar- 
tece solowym biorą udziai pp. J. Bogydanowiczowa, 


- Z. Uziembłówna, K. N. i F. Michalski. „Benedic'us* 


ouśpiewa p. N. Jakubowska. W czasie nabożeń- 
stwa zbierana będzie skiadza na fundusz zaioży- 
c.eiski Towarzystwa o.aturyjnego. 

Smutue położenia kandyda.ów adwokackich 
w Małopclace. Otrzymujemy uastępującą notat 
kę: W naszych stowarzyszeniach kandydatów 
adwokackich sporządzamy ustawicznie nowe tas 
ryfy dla płac kandydatów adwokackich, Nieste< 
ty taryfy z płacą miesięczną 40.000 do 30.000 Mk, 
isinieją tylko na papierze! W rzeczywistości ma: 
my kilkuset kandydatów adwokackich w Kra: 
kowie, a z tych koło 40 zajętych w kancelaryach 
adwokackich w Krakowie, zaś reszta jast bez 
chleba. Mała garstka około 40 kandydatów adwo 
kackich pracuje, zaś przeważnie za 10.000 marek 
miesięcz ie. Powodem tej sytuacyj jest brak nos 
wej ordymacyi dla kandydatów adwokackich. 
Po ukończeniu wojny została zmienioną ordyna: 
cya adwokacka w Aus.ry:;, praktykę adwokacką 
dla kandydatów adwokackich zmniejszono do 
lat trzech, zniesiono obowiązek składania rygo= 
rozów prawuiczych. W Małopolsce obowiązuje 
jednak jeszcze ustawicznie dawna ondynacya 4: 
dwokacka austryacka, która żąda 7 tat praktyki 
adwokackiej. złożenia wszystkich egzaminów pra 
wniczych i rygorozów prawniczych. To jest poż 
wodem wielkiej klęski dla kandydatów adwo: 
keckich z czasów puzelwojenngch, Mnóstwo kan 
dydatów adwokackich z praktyką adwokacką z 
przed wojcy pozostaje bez chleba lub bez nale: 
żytej płacy, Wojna musiała stworzyć i stworzyta 
większą liczbę kandydatów adwok., gdyż większą 
część wśród egzaminów i czasu praktyki zas 
skoczyła wojna. Z powyższych powodów konie: 
czne jest, by zmniejszono jak najrychlej lata 
praktyki kandydatów adwokackich oraz znies 
siono obowiązek składania rygowozów, 

Malwersacye biietam: kolejowemi. Jak już do- 
nosilśmy władze kolejowe wpadły na ślad mal- 
wersacyj biletami kolejowymi w kasie osobowej 
na dwo cu krakowskim. W sprawie tej aresztowała 
policya na polecenie dvrekcyi koleiowej kasyera 
Adama Sadowskiego. Dotychczasowe badania wy- 
kazały, że Sadowski sprzeniewierzył około, pół mi- 
liona mk, na szuodę skarbu panstwa, 

Swiętokrasztwo. Przed kilku dniami zauważono 
w kaplicy zakładu Braci Albertów przy ul. Kra“ 
kowskiej 43, że z ołtarza głównego i skarbca 
skradli nieznani sprawcy kilka złotych kielichów 
i monetrancye, przedstawiające olbrzymią wartość, 
Stwierdzono, że spiawcy kiadzieży dostali się do 
wnętrza kaplicy przez okienko, znajdujące się 
w pobliżu ostarza. 

Małoletni kieszonkowiec. Wczorai na ul Grodz- 
kiej 9 letni Mosiek Honigsmann skradł z kieszeni 
płaszcza p. Sali Goidoerger 8.000 mk. Nieletniego 
kieszonkowca aresztowano. 

Kradzież mąki. Onegdaj na stacyi kolejowej Pod- 
górze Bon ka stwierdzono, że z jednego wagonu, 
zawierającego tiansport mąki amery«ańsciej, skra- 
dii złodzieje 20 worków mąsi. Sprawcy kradz eży 
zerwali plomby, poczem splądrowawszy wagon, 


Nr. 279 
uszli ze skradzionemi wo'kami z mąką. Ponadto 
skradziono beczkę musztardy i pakę z tutkami do 
papierosów. 

rtaszek w klatce. Wczoraj aresztowały organa 
policyjne 26 letniego Juiiusza Jarosza, od dawna 
poszukiwanego za liczne włamania. Jarosz był 
także poszukiwany przez władze wojskowe za li- 
czne Kradzieże popełnione w czasie służby woj- 
skowej, 
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Pyłka w druku. W ostatniem zdaniu wczoraj- 
szego artykułu „Bołszewicy o epidemiach i głodzie 
w Rosyi* powinno być: „przez Krasnojarsk prze- 
jechało 36.600 ludzi*. 

—000—% 


Na podstawie uchwały Rady m. z dnia 20 paź. 
dziernika 1921, zatwierdzonej przez Ministerstwo 
spraw wewnętrznych w porozumieniu z minister- 
stwem skarbu, rozporzączeniem z dn'a 25 listopa- 
da 1921 N. S. N. 3691 pobierać będzie om na 
m. K.avowa, podobnie jak Warszawa, Łóiź i inne 
miasta podatek miejski od towarów, dowużonych 
do Krakowa kolejami żelaznemi i drogą wodną. 

Ze wzgłędu na wysokość podatku podzielono 
towary na 3 grupy: 

Do pierwszej należą surowce i towary o wiel- 
kim ciężarze gatunkowym, jak żelazo, wapno, wę- 
giel, koks, drzewo opałeve i budulcowe, cegła. 
dachówka etc. 

‘Do drugiej grupy należą surowce o lżejszym 
ciężarze gaiunkowym, towary gotowe o mniej-zej 
wa tości i półfavrykaty, jak weina, baweina, zbo- * 
że, jarzyny, skóry surowe, papier, szkło tatlowe, 
naczynia żelazne i drewniane, masz:ny rolnicze, 
papa, cement etc. 

Do trzeciej giupy należą towary o wyższej ce- 
nie, względnie większej waitości jak nasiona, ma- 
teiyałv ubraniowe, sxóry gotowe, materyały do 
pisania, farby artystyczne, pasty, artysuiy apte- 
karskie, meble, wy1oby szklunne, fajansowe, por- 
celanowe, towary galaniery ne, dzieła sztuki e.c. 

Podatek w pierwszej grupie wynosi 10 mk, 
w drugiej 50 marek, w trzeciej 200 mk — od 
100 kg. 

N.e podlegają podatkowi: 

a) pakunki pasażerskie; 1 

b) przedmioty, będące własnością skarbu pañ- 
stwowego, samorządowego i koiejowez0; 

c) artykuły, podlegające podatkowi spożywcze 
mu i trunki. 

Pobór wspomnianego podatku rozpocznie się od 
11 grudnia przez Urzędy akcyzowe na dworcach 
towarowych i Urzędy wodne przy Wiśle. 

Naczelnik Admin:stracyi akcyzy: 
Dr Zaw izki, 


—000— 
Z POLSKI 


Zgon rabina warszawskiego. W Warsza wie zmarł 
rabin warszawski, znany kaznodzieja dr Samuel 
Poznański. 

Protest przeciw prawom wyjątkowym. W ni» 
dzielę w wicikiej saii muzeum przernystu i rolni: 
ctwa w Warszawie odbył się bardzo liczny wi»: 
zwołany przez Ligę Obrony praw człowi:ka i oby» 
watela celem zaprotestowaia przeciwko projektowi 
ustawy o stanie wyjątkowym. Przewodniczył obras 
dom p. Edward Lipiński. Przemawiali: adw. Śmias 
rowski, poseł tow. Barlicki, poseł Woźnicki i p. 
Weychert+Szymanowska, Wszyscy mowcy podkre: 
ślali zgubność stanów wyjątkowych dla życia poz 
litycznego i społecznego Polski, zaznaczali, że tyl: 
ko nieudolny, nierozuniny rząd musi się uciekać 
do ustaw wyjątkowych, które są smutnem dzie: 
dzictwem rządów zaborczych, obce zaś są tradycyi 
prawodawstwa polskiego. Uchwalono rezolucyę na: 
stępującą: „Zebrani w liczbie z górą 1000 osób na 
wiecu, zwołanym przez Ligę Obrony praw czios 
wieka i obywatela -— protestują przeciw projektos 
wi ustaw wyjątkowych, które oddają obywateli 
polskich na łup samęwoli, zabijają w społeczeń: 
stvie poczucie prawa, poniżają godność vbywatels 
ską. wprowadzając w Polsce stan niewoli i ucisku 
i w ten sposób zagrażają całemu państwowemu 
i społecznemu życiu narodu, 

Morderstwo w Śródmieściu Warszawy. Onegdaj 
w biały dzień w Śródmieściu Warszawy, bo przy 
ul.. Mazowieckiej 5 w posesyi hr. Łubieńskiego, 
spełniono ohydną zbrodnię: zamordowano w Spo: 
sób zagadkowy Seweryna Redlicha, handlowca, 
liczącego lat 58, który: mieszkał w tym domu saz 
raotnie w lokalu dwupokojowym na drugiem pie- 
trze w oficynie, Zbrodnię ujawniono o godz. 10 i 
pół rano, gdy przygodna posługaczka Bronisława 
Obudzińska przyszła robić porządki. Zastała ona 
drzwi od mieszkania z klucza otwarte, w drugim 
zaś pokoju na łóżku znalazła zwłoki Redlicha, — 
Zbiegła więc do stróża, który natychmiast zawia: 
domił policyę. Wkrótce na miejsce zbrodni przy- 
był komendant policyi Sikorski, oraz władze 


śledcze z dwoma rsami połlcyjneni. Stwierdzono 
że Redlicn zamtrucwany zosiat w łóżku udzerze: 
niem w glowe terem narzędziem. Cios był tak sil- 
Ly, iż jedno cko, i mózg wyplynęły; niczależnie cd 
śraierteinego uderzenia moertietrca pocerznął ofierze 
swej gardic. Ncrcerstwo było spełnicne na Mrćtko 
rrzed ujawnieniem jego i zamlarmowamiem władz, 
czego dowodem był dostarcącny przez rcznazici=le 
kę świeży numer dziennika, który leżał obok 2óże 
ka rczłożony. Przypuszczalnie wiec mordu dokos 
napo między godz. 9 a 10 rano, Z jakich Pobud?k 
dokonano mordu, trudno narazie dcziec, W szafie 
znaleziono w gotowiźnie 75 tysięcy marck, w biur- 
ku jedną akcyę Rudzkiego, 5 akcyi Tow. „Nafta 
Polska” 1.kiika obligacyj. Śledztwo jednak usta'i: 
ło, iż akcyj Ruczkiego zan.erdowany  pesiadał 
10 sztuk, Nadio stwierdzono brak zegarka i pue 
gilaresu, Zwróciło również uwagę porozrzucanie 


„NAPRZÓD 


bielizny, Po dckonaniu szczegółowych oględzin. mie 
szkanie Gpiazuętowano, posbrgaczkę zaś, przyjętą: 
do służhy 1 b. m., oraz stróża zastrzymano w 4: 
reszcie w celach śledztwa, które prowadzi naczel: 
nik wydziału śledczego p. kurnetowski, Zamordo: 
wany Seweryn Rediich, b. kupiec, ostatnio kores: 
pondent hiura technicznego „Borrmaan i Lubiński 
i sprawozdawca sportowy kilku pism, był doś. 
znaną osobistością, zwłaszcza w sferach — sporto- 
wych. Ostatni wieczór spędził w klubie szachistów, 
skąd o-godz, 11 i pół w nocy udał się wprost do 
swego mieszkania. Opinii człowieka zamożnego R. 
nigdy nie miał; znaleziona gotowizna prawdopo: 
dobnie była to pensva miesięczna, jaką przed paru 


dniami otrzymał, Z tego powodu zachodzi może 
wątpliwość, czy zahójstwo to spceinione zostało 
w celach rabunku. Dalsze śledztwo wyjaśni zas 


pewne tę zagadkę. 


Konferencya waszyngtońska 


nzvm. (PAT) Według doniesienia omsrykańskie- 
go Ameryka i Japonia porozumiały się w kwestyi 
emigracyjnej, która nastręczała dużo trudności 
Japonia nie będzie prowadzić szłusznej polityki 
zwiekszania en igracyi. 

Rzym. (PAT). P asa amerykań ka omawia żywo 
zniesienie truktaru anglo-japońskiego i wi'a z uzna- 


niem rozszerzenie tego związku na Amerykę 
SEJ ik ni rum, 
(Telefonem ou kuresponuenta” „Nanrzodu*) 


Warszawa, 6 grudnia. 

Na dzisiejszem posiedzeniu Szjmu z ważniej- 
szy:h suraw iozpairywano sprawą raratryacyi 
oraz wniosek napy ludowców w snawie po- 
zjczal udzielonej przez Wtao. Grabskiego p. $0- 
bańskiemu ze skarbu państwa. 

Sprawa repatryacy. wywoa'a cześciowo bu- 
rzliwą dyskusyę. Przemawia m nisteowie Darow- 
ski (dwukrotnie) i Michalsui. Z oświadczeń mi- 
nistrów wymka, że rząt-przystap:ł do sauucyi 
tych stosunków, jednakże sp lywa się ze zią 
woią Sowietow, ktore wszy siko rob ą. ay tepa- 
tryacya przy:ęła asnajDaraziej chaotyczna formy, 

W spraw e Grdoski— Sobański minister skarbu 
zapewnił, że pieniądze pożyczone. Sobański: mu 
są ca'kowicie zabezureczone. W głosowan u tr:y- 
jęto wniosek, zmierzający do rozpatrzenia tej 
Sprawy przez rząd. 

(PAT;. Warszawa, 6 orudnia. 
Nowi posłowie X 

Na dzis'e szem posiedzeniu marszałek zawia- 
domił, ze w m ejsue posła Krzauowsk 6x0, kto y 
zożył mandat, wszedł Pawuk, zaś na m.ejice 
zmariego posła rebink Hypeina wszed. Men- 
tEISLNN. 

Do komisyi odes'ano kilka wniosków, między 
innymi wmiosex 0 użuanie języka polskiego za 
język panstwowy. 

Z porządku dziennego 
uchwa!ono ustawę o nadzorze nad kotłami pa- 
rowym', zaś obrady na r praginalyką Oaroczono, 
ponieważ komiisya nie usi lwa jeszcze tekstu, 

Większą uyssusyę wywołat projet aa 

o siużbie Ur m swej. 

Statystyka wykazuje, że w Rzeczypospolitej 
ZDA uuye sę Onoio EGJ tysięcy stuzby domiwaj, 
a dotychczas nie byso ustawy ojej ooowi zkach, 
o prawach i siosunkaen co prucouawców. Wo- 
bec tego służya czwa się upośledzona w sto- 
sunku do inuych kategoryj pracownikow. Ko- 
misya ociirouy pracy wnosł pro; ekt- ustawy 
o ssużbie aomowe . Ustawa znosi dotychczasjwy 
sposob rejest acyi służby jaso krzy wuzący. 
Ariykuł 187przewidwe wypawki, kiedy”słu400= 
dawca ma prawo uważać umowę za wypowie- 

„ dzianą bez wypowieuzen a miejsca, służua zaś 
może opuścić mie sce bez wypowiedzenia rów- 
neż w pizewisziduuych wypaakaćn. Czas pracy 


nie m ża przewyższać 12 qutzin na uvuę. Piaca 


powiana być wyp aca' a regularnie. Roz iz ał 6 
przewiduje ochronę zarow.a sjuzby. Utawa ża 
kuzuje uzywania kobiet 1 miouocianych ao aŹWwi- 
gonia cęż.rów i wykonywania ciężkich robót, 
W razie choroby S:UuZĄCEgo PTaCO dawCa obo wią- 
Zany jest do oseki i ponO-Zen a koszlów W ciąsu 
3 tygodni. Usawa zakazu 8 przyjmowań6 do 
służay czi8G- niżej iat 15: Młodocian: mną pa» 
cować o gouziuę mui j od dorus ych. U iawa 
niniejsza sura się dać siużbie aOuiowEe| przy- 
na muie; minimum Koniecenych praw. Znosi cna 
również wszystk e dotycuczasowe przepisy, 090- 
wiązujące w różnycn dzielnicach, 


i Francyę. 

Rzym. (PAT) Na posiedzeniu komisyi Dalekiego 
Wschodu Francya oświadczy się za zwrotem Szan- 
tungu dla Ch n. Podobne stanowisko zajął także 
Balfour. 

Paryż. (PAT) Na posicdzeniu delezatów japoń: 
sk ch i ehińsk'ch Japonia przyrzekła zrzec się 
swoich praw do Szantungu. 


Poseł tow. Moraczews”a wyraża nadzieję, że 
nstawa przejdzie jednosłcśne, gd:ż fest 10 mi- 
cv le kateuuryi prucown kow dać ua- 
leży, 1 "chociaż zawiera Wele „braków, to jednak 
z uznaniem powitać należy, zwiaszuza zakaz 
przyjmowania do służby dzeci niżej lat 15, 
zmesienie książki służdpwaj i obowiązek byzie- 
nicznego pomieszczenia. 

Poset uóralski wnosi o zwrócenie ustawy do 
kom syi. 

P s>} Pietrzyk wnosi poprawkę, aby czas pracy 
wyuosł ne 12, lecz 8 godzin. 

Puset Poateczek wuosi o odesłanie projektu 
z ay ao kam syi. 

Posei tow. Reger: Po co odsyać ustawę do 
komisyi prawniczej, kiedy ona in już bya? 
Poseł Goralski kilkakrotnie pizyznai sam, że 


rzęczy mie rozumie. Z uwagi posia Potorzka 
okazuje się, że pagasi Giłopi Za wszelką cenę 
pragną, aby ustawę ochrony dla klasy pra u- 


jące zepsuć I zwalić, Proszę o udrzucen.e wniosku 


„posła Góralskiego. 


W giosowamu wniosek posła Góralskiego 
przyęgtu 104 głosami przeciw 74 głosom. Na 
wniosek posła Gdyka wyznaczono komssyi ter- 
min l-iygodmowy da zbadania sprawy. 

Przysiąpiono do 

sprawy rapatryacyi. 

Rezolucya wzywa rząd, aby u zielił znaczne 
wyzszych kreuytóow na co,aźną pomot ula re 
patr antów przez uruchomienie warsziatów przcy, 
za sładanie szkóri przytu kow d a dzieci i starcow. 

Rezviucyę uchwalono i przystąpiono do wnio- 
sku nagiego w sprawie 


pożyczki ala p. Sobańskiego 


udzielonej mu EE b. ministra skaruu Wł. Grab- 
BR ego. 

Winosek ZOO pos Dębski, 

M n ster ssaibu pized:tawu faktyczny stan rze- 
czy, wedie którego w wWtześsiu 1920" ówczesny 
minister spraw za:ran. Sapena udzielił posowi 
Sobańskiemu 8000 funtów szterl. tytułem poż; czki. 
Suma ła zostułu wz ęta z funduszu dyspozycyjnego 
ministerstwa, Dotąu ta pożyczka nie została zwró- 
cona, a minister polecił prokuraturze Śsiygnąć ją 
w drodze sądowej z majątku p. S3: ańskiego. 

Poset Urahski broni się tem, że interes skarbu 
jest zabezpieczony na majątku p. Sobańskieco. 
Pożyczkę dał ara „Koniecznusei państwowej”, gdyż 
Subański wyłożył swe pieniądze w interesie pań- 
stwa. 

Nagłość jednomyślnie przyjęto i wniosek ode- 
słano do komisy budżetowej, 

N.stępne posiedzenie W piątek. Na porządku 
dzieuny'm między innemi tanina: Jest zamor skoń- 
czenia obrad w sobotę. W przysz.yim tygodnu pó- 
siedzen'a będy się cdby wać wj pucZąwszy * 


od pulmibdziałku, ż 


Komisye sejmowe 
(PAT) Warszawa, 6 grudnia. 
Kom'sya skarbowa vuJŻ8łowa wraz z Ko.m'sy ami 
zdruwia i przem stu i hanuiu uchway art. 3 d- 
stawy o ograniczenie sprzedaży alkoholu, wedle 
któ:e20 widdza adının stracy ;na Il insta icyi może 
nr<zedłużyć Koncesyę szynkarssą do d. 1 stycznia 


923. Wniosek posła tow. L'e*ermana, wedle któ. 
ezo w dniu 31lgrudma 19:2 wygasają wszystkie 
oncesye szy nkatskie O4rzUGonu. 

Komi-ya s*arbow. Budżetowa’ cbradowała nad 
„r jektem przgmityki ursędniczej. Art. 117 ode- 
lano do spee alnej podkomisyi, 

Komisva przemys u i hantłu pod przewodnictwem 
osła dia D:amauda obredowała nad przes leniem 
w przemyśle. Poset Wierzbicki przedstawi szerag 
wnosków w celu podtrzymania ruchu w pizemy- 
šle Mowca wyraża przekoname, że przy pomocy 
rządu uda się powstrzymać pszesilienie w przemy- 
śle bawelnanym, natomiast nie siabnie przesiienie 
w przemyśle wełnianym, gdyż większaść. na-zego 
zl ytu szła do niedostępnej dzisiaj Rosyi. Mowca 
zwraca się przeciw wszystsin wnioskom, Kióre 
domaga:ą się środków przymusowych wobec prze= 
mysłowców, wstrzymujących ruch dobrowolnie. 


Strejk generalny 
w Wiednriu 


Praga. (PAT) Czeskie biuro prasowe donosi na 
podstawie poźną nocą nad:szłych wiadomcści, że 
w Wiedniu wybuchł sirajk generalny. 


Przegląd gosjgodarczy 


Z Tswarzystwa ekonomicznaqo w Krakowie. We 
środę 7 bm. oduę'lsie się o grdziune 4 Wiecz rem 
posiedzenie wydziału, na którem p. Gułuszka re- 
ferow»ć będzie nuwe, projekty podatkowd. W so- 
botę 10 hm. odbędzię sę o goiz. 6 wiecz. w sali 
pos edzeń lzby handlowej i przemysłowej publiczne 
posiedzenie Towarzystwa ekonomicznego, na któ- 
rem prof. Górski wygłosi odczyt „O światowem 
położeniu gospodaryeem*. 

—000— 


Giełda krakowska z 6 ` grudnia cz 


| walu Harzu + 7 | : 
| ahlak ul dhe || 2%, DTE 2I „add | 
Waluty I dewizy. jaj u |oreeomt || uga _ | ogrzedac_ JT ansiacya| 
DolarySt Zied, | 3240. = | 3300 = | 320: - | 3500— | —— 
Frauki irane „| -20 œ| 250—] 230— | 263 —] —— 
A T m a | mim 2 gy SE. 
Funty szterlin.| —— | —— ——| —— 
Maiki niemiec, | 14—| A=] 15— "—|- 1675) 
Korony austr. —*40 50] —'40 —BO |07461/: 048 | 
„ czesko-sł.| 34— 38— | 35— | 40*-| 39 1U 
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Wauta matsows | 


Akcye bankowe. |_etiar. ar. || żaaano( Pranzaneva | 
Bank Przemysł. |—V em. 60 — 70 — 
Bane Hipoteczny .. 1.1 930 11000= 
Bank Małopolski. . . „| 6%0%— | 725— | 663—700 
Ziemsai Bank Kredyt. „. || 5a0*=| 650:— 
Powszecuny Bank Nreuyl. | 350*— | 40u— 
Bauk 4. dla Kresów,Łańcut | G6UU:— | Tuo 

Akcyg tow. handi, i przem. "Er 
P. F. H, I—IV em. ..... 700— | 7E— | 750—730 
„Elbor*—Ł.J.borkowski" | — =] —- h 
PIMPER" ERN „CZE 250 — | 300:— 

„Puiski Globos se a pa) LODU = 1240 — 

C. Hariwig, Posnań. .., —- SACHA 
Zegiuga Biska se. 300— | 407— 
Zielemewskii-Ili em. „ax“ 6100:— | 64 „0: — 6300— 
H. C:gielski, Poznań ... | 2200— | 250U— | 2175—2.-00 
Warsz. Parowozy J=ll em. || L20U:— | 1400' - 
„Leuiesz”, . . ŚĆ z —"— 
„I rzebuniać IIV em.  . 1 3400— | 3700— 

p PUUN E - . o IUBU' =e 1000— 
Aulomotor ORTER 120J' — Iluu— 
Poruand- Cem. Szezakowa =“ 

JUÓTKAL e « e oriee oj oi onas 8200: — 
Deras seca o a ar lu.fi186:— 
DEDEGE" . o cafe ode 0 FE 55u- | 5500—5100 
Polska Nafla aaa awooa lau 18U0—1825 
Kiestr. Siersza I-1tl em. 1209 — 1400 — 
DUDS. oik 6 ai. — - | 
SA dy SE ga - kaca: PrE 
'Tuszcze Trzebinia .. „| 5600: — 5400 — 
„Kranus”* IV em.. „... 330U' — 
Porcelana Cmtetów . .. „| —— 
Fabr. cugru-w ('hodorow:e || 2300*— | 8590— | 3100—3430 


Wysprzedaż. 


porody zmiany iożal tyko do Końca crdzia 


Spółka Handio« a Związku Ziemian 
Dział b.awatny przy ui. Ktuaniczej 9, |. p. 
sprzedaje od godziny 9 ao 13 dla członków 


po znacznie zmżenych cenach 
tewary bławatne, bucix luesusowa 1 robocze ltp. 


Z okazyi tej mogą korzystać również P. P. konsumy 
prywatne, przedsięb.orstwa uraz b. T. Publiczność. 
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Ruch kolejarski 


Skawina, Dnia 19 listopada odbyło się tu zgro: 
madzenie pracowników kolejowych. Na porząd= 
ku dziennym ob:ad były sprawy redukcyi per: 
sonalu kolejowego, 8zgodzinny dzień pracy oraz 
kwes.ve gospodarcze.) Przewodniczył kol. Goda- 
wa, referował kol. Stążowski, członsk wydziału 
wykonawczego ZZK, Referent omówił znany pro 
gram uzdrowie.ia finansów państwa p. m:n. Mie 
chalskiego i wystąpił stanowczo przeciwko próz 
bom obalenia ustawy o Szgodzinnym dniu pracy, 
jakoteż puzeciw zamiąrom santcyj budżetu pan: 
stwa drogą redukcyi personalu kolejowego, gdyż 
mmo okrzyczanego rzekomo nadmiaru tracowe 
ników, ci ostatni, zwłaszcza na mniejszych sta- 
cyach, jak np. w Skawinie j Kalwaryi — przes 
ciężeni są nadmierną pracą, szczególnie przy ru» 
chu nocnym pizy przetaczaniu,, kiedyto zajętych 
jest tylko po 3 ludzi w partyi, a na blokach peł- 
nią służbę po 24 godzin. W tych ciei ich stosun: 


kach dyrekcya kolei nosi się z za em reduz 
kcyi personalu, którego w tych wypaRkach. 
daje się dotkliwie odczuwać, Na kolejach malez 
ży zastosować Ściśle 8zgodzinny dzień pracy, 
gdyż pracownicy przeciążeni i przemęczeni, Z 
wysi.siem, szarpiącym ich zdrowie spełniają jez 
dnak dziś jeszcze należycie swe obowiazki, Koz 
lejarze pamiętają dawny austryacki t. zw. szparz 
sys.em, kiedyto zmuszano do 18: i A4zgodzinnej 
siużby, co często wychodziło na szkodę kolej i- 
ctwa i było powodem licznych wypadków na 
kolejach, Czyżby do tego starego, bezsensownego 
systemu austryackiego dziś miał powracać rząd 
Polski? Przeciwko tym szkodliwym dla praco: 
wników i dla ruchu kolejowego zamierzeniom 
zgromadzeni występują tjaknajenergiczniej. W 
myśl wywodów referenta uchwalono rezolucyę 
ptotestuijącą przeciwko zamachowi ra Szgodzin= 
ny dzień pracy, Zgromadzeni protestują, prze” 
ciwko redukcy: personalu, który i tak już jest 
zredukowany do ostatecznych granic, natomiast 
domagają się od MKZ wprowadzania w życie na 
kolejach ustawy o 8zgodzinnym dniu pracy we 
wszystkich działach ruchu, Rezolucya w końcu 
wzywa Wydział Wykonawczy ZZK, by sprawą 


! Ceny zniżone ! 
Węgla grubego, kostki, orzecha, 
 pospółki i miału 


ze Sląska Cieszyńskiego destarcza natychmiast 
wagonami 


DOW HANDLOWY „ENERGIA”, Sp. z ogr. odpew. 


Kraków, ulica Grodzka 51. Telefon 1351. 


20004200004000008000000000000000000 


core aaaoQOREWORGQ 


Przemysłowcy | 
IMPORT & EKSPORT 
TowarzystwoHandlowe Imigracyi Stanów 
Zjednoczonych Ameryki ma wielki zbyt na 
wszelkie towary polskiego wyrobu. Ró- 


wnież zamówienia z kraju uskutecznia tez- 
zwłocznie. Piszcie lub telegrafujcie do 


IMMIGRANT COMMERCE ASSOCIATION 


Adres telegraticzn 
„IMCOM BUFFALO". 
L. A. Prosiński W. J. Bukowski 


prezydent. wice-prezydent. 
1078 Broadway Buffalo, N. Y. U. S. A, 


Wszelkie informacye i poszukiwania zała- 
twiają się natychmiast. 


| ŚWIECEJ 


NA DRZEWKO” 


w skrzyniach po 50 kg. dostarcza 
tylko hurtownie 5973 


Poiskie Tow. Handlowe 


Kraków, ul. Sławkowska 1. 


< 


Redak tior ńsczelny: Em) Blueckeg. 
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| czarnoziem i 50 lasu przy 


tą emergicznie się zajął, oraz wyraża zaufanie 
Głównemu” Zarządowi ZZM. 

Następnie kol. Winiarski omawiał sprawy goz 
spodarcze, na czem zgromadzenie kolejarzy zaz 
kończono. 

Po przerwie kol. Jasiński, przewodniczący, © 
tworzył drugie zgromadzenie ogólne miejsco: 
wych pracowników państwowych, na któżem po 
omówieniu szeregu spraw, dokonano wyboru des 
legata na zjazd związku pracowników państwo»: 
wych do Warszawy. 


Stowarzyszenia i zgromadzenia 


Wzywamy przejezdnych rob, krawieckich, 
by ze względu na bezrobocie w nas.em mieście 
Kraków omijali. Zarząd grupy II, prac. igły w 
Krakowie, 

Bacznożć mężowie zaufania zaklad, wojsk, 
We środę 7 grudnia o godz. 7 wieczorem odbę- 
dzie się posiedzenie. Pożądany jest komplet, 
sprawa bardzo ważna do omówienia, Czupiel, 

Konferencya Rady nadzorczej Związku robo: 
tniczych stowarzyszeń spółdzielczych „,Pioleta; 
ryat* z kierownikami Spółdzielni związkowych 
w Sprawie obecnego położenia gospodarczego, 
odbędzie się w niedzielę 11 grudnia o godz. 10 
rano w sali Związku stow. spółdzielczych w Pod: 
górzu. ul. Lwowska 1. 2. Uptrasza się o konieczne 
przybycie wszystk:ch członków Rady nadzorczej 
oraz kierowników żrzeszonych spółdzielni . 

Dr BJbrowski. 


REPERTUAR 


Teatr Im. Jul. Stowackieg. 


Środa: „Klątwa, 
Czwartek popołudniu: „Dwie cnoty“, 

wieczór: „Bajki“. ; 
Piątek: „Klątwa“, 

Teatr „Bagatela“ 

Środa :. „Damy, i huzary*. 
Czwartek pop.: „Dr Stieglitz“, wieczorem: Damy 

i huzary. 4 

Zgubiono Pana 


dokumenta wojskowe na na- 


który przed trzema laty le- 
zwisko Wojciech Kozielski. 


tnią porą jadąc tramwajem 


Piekar-ka 11. „|z dworca o-obowego w stro- 
6 nę Podgórza zos awił postiel 
ŁJuD:Ono z pieniądzmi i dokumentami, 


dokumenta wojskowe na na- 
zwisko Tadeusz Sternal, Rzeź- 
* nicza 74. 


które przy stacyi końcowej 
zostały mu przez konduktora 
tramwajowego zwrócone, pro- 
sze uprzeimieo podanie swego 
adresu celem usp awieuliwie- 
nis się. Jakób Opach. Kra- 
ków. ul. I.enariow:cza 14. 


Kursa maluryczne 
i uzupełniające 


NAUKA: 


w Krakowie, ul. Jasna 5 
przygotowują do maturygimn. 
realn.;seminar. do egzaminów 
z poszczególnych klas i przed- 
miotów. Nauka zbiorowa, in- 
dywiduałna « systemem KO- 
respondencyjnym. 


Baczansi remiran! 


"wa, i-piętruowa mieni ca 

z dwoma losalami sklepo- 
m 7 zs} | wem , 

gościńcu. Szkoła i kościół | vou E e N 

w miejscu. dnych warunkach do sprze- 

Zgłoszenia tylko osobiste do; dania. Blższych informacyi 

UC Ria dóbr Bał-owac, sta- | udzieli p. Władysław Borkow- 


Na sprzedaż w pow. 
Bóbreck m: 
140 morgów roli I klasy, | N 


cya Bóbrka. ski w Dquicy. 
49 b Ka ha bja nia AN i. 
AP rA LA PACAP SITAE raa 


(MARGIT 


jadalna angielską 


w puszkach po 2.27 i 2.84 kg. po 12 
puszek w skrzyni — tylko hurtownie 
dustarcza 5972 


Polskie Tow. Handlowe 


Kraków, ul. Sławkowska L. 1. 


FRWBEABBBRBEA 


F 


Miejski teatr: opera i Operetka 
Środa: „Noc w Wenecyi*. 
Czwartek: „Tosca*. 
Piątek: „Pajace*. 

Operetka w Nowościach 
„Manewry jesienne“. ' 
Czwartek pop.: „Cyrkówka*, 

szczęścia”. ° 
Wykłady Związku literatów w Domu artystów 
(plac św. Ducha) 

Początek o godz. & wieczór. i ! 
Średa 7 b. m.: Karol Hubert Rostworowski: 
„Straszna dzieci* (autoreferat sztuki zapowie- 
dzianej w teatrze im. Slowackiego), 
Piątek Y b. m. : Junan Tuwim: „Najnows e poezye 
z rękopisów* (godzina autorska). 
Sobo.a 10 b. m.: prof. Ludwik Skoczylas: 
„Współczesna umysłowość francuska", 
NiBdziela 11 b. m.: prof, dr Józef Flach: „O mo- 
ralr ość teatru“. S 
Kursa literackie (ul. św. Anny 2) 

Początek wykładów o godzinie 7 wiecz$r. 

Środa 7 b. m.: Prof. dr T.Kalenbach: Dramat 
Jul. Słowackiego. 

Miejskie Muzeum Przemysłowe, Smoleńsk 9 
odczyty puńliczne i:ustrowane obrazą'ni Świotlnte 
mi zapomocą epidiaskopn: 

Początek odczytów o godz. ? wieczór. Wstęp 30 mk. 
Środa 7 b. m.: Aleksander Borawski: Nowe 

zagadnienia w katedrze krakowskiej. 
Piątek 9 b, m.: Inż, Stanisław Sokołowski: Chło- 
d'ictwo i jego znaczenie w życiu ekonom. 
kraju. 
Kollegium wykładów naukowych (Rynek gł. 
Linia A—B. L, 39) 
Środa: Prof. Kaz. Sosnowski: Z górnośląskich 
wrażeń plebiscytowych. 
Czwartek: Jadwiga Migowa: Maryonetki kra- 
kowskie z recytacyą Tad, Bilińskiego, 
Kabaret w „Odrodzeniu" (ul, Sławkowska 30) 
Zupełnie nowy program. Występ  pierwszorzę= 
danych sił zabaretowych. Początek o godzinie 
11 i pół wieczór. 


—00U— 
%4006600660000 060000 OGO0©6066G00000000G 


Sroda: 


wieczór: „Taniec 


: ki i POZ 
8 

i Beczki żelazne, i 
8 nocynkowans, nowe o poiemności 200 litrów - 
s z dostawą natychmiastową — dostarcza $ 
$ Polske Tow. Handlowe S. A. $ 
: w Krakowie, ulica Sławkowska 1. 597: i 
220000000000000000000050000000000004 
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»PRZEMYSŁ< KRAKÓW | 
UL.ŚW.KRZYŻA 14 - 


DOSTAWANATYCHMIASTOWA. 
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PRYMUSY ET aae Park 


dzi i mos ądzu wyrobu fabryki 
„KRUPP“ Tow. Akce. dostarcza 
do gaszenia 
1 1 ognia ! 


zeskładu w Krakowie 


A. Romer, ih lin 


Kraków, ul. eve 74. 


IÓD 
PRAWDZIWY PSZCZELNY 


dostarcza tylko hurtownie 5970 


Polskie Tow. Handlowe 


Kraków, ul. Sławkowska 1. 


Redaktor oduuwiedzialny: Maryup Jastczepski, 
Nak tadem Ludowej Spółki Wydawniczej „Nagrzóż” w Krakowie, Czcłonkammi Drukarni Ladowej w Krakowie, Dunajewskiego Š (tel. 1310), 


